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| kalażylość pacztewa eplarons gotówka. | 


KIEJ PARTYI SOCYALISTYCZNE 


NAKŁ.: ŁUD. SPOŁDZIELCZEGO TOW. 


„Uliyiena” i drożyzna. 


Szalony wzrost drożyzny i nedza powszechna, 
dpprowadzająca dó rozpaczy ludzi pracy, zmusza 
polityków różnych obozów «o rozpaczliwego bro- 
menia sie przed oskarżeniem, że oni są sprawcami 
dzisiejszego stanu gospodarczego. Najwięcej grze- 
chów na sumieniu mająca prawica usiluje się 
wykręcić i zwalić wine na arugich. Próbuje się 
okłamać urzędników, że to nie endecya swoją 
polityka obszararczo © wielkokag.alistyczną Jo- 
prowadziła inte lgencyę do kija Żeuraczega: ches 
się skłamać luuaoscć miejską. Tymczasem vi» da 
jace się zmazać czyny prawicy i dzisiejszej 
chjeny wyborczej nie dadzą się zmazać nawet 
rajbarcziej chrześcijanskimi | narodowymi arty- 


Wym 


kami czieaniwa”skimi, 
Wszak «mużyzna jest głównym filarem całej 


dotychczasowej polityki endzckich ministrów skar 
bu, jak leż eadecao - piastowskiej większości Szj, 
mow ej. - 

Od pierwszej chwUI fsinienia sejmu endecka- 
lugowcowy jednolity front paskarski wytężał 
wszystkie siły, Ly Połskę pogrążyć w otchłań 


Qeożyzny. Krok za krokiem usuwano państwo od, 


wplywu aa aprowizacyę kraju, osłacian» ustawy 
i bez tego zpołowiczaa I niewystarczające O Czę- 


siłowym sekwestrze ziewiopłoców, komprom: 0- | 


wano | zodaopywano min. eprowizacyi, znęcano 
się na. urzędami do walki z łichwą i spsku 
iacyą. ł 

Aż ziyLyco wolność”! Uwotniono się %d mM. 
aprowizacji, zalasiono wszelkie kontyngeniy, zdu 
sagno doszczelni? uczędy walki z lshwą. I w ca: 
iej tej walec endecya stała w pierwszym szeregu 
byjowaizów, Obszarnicy endecey: Wiat. Grabski 
i Czetwaryński menio kruszyli kopie o wolny 
hancel na rów ni zendzedin 14 I io, rzemysiow cami 
Brusem | Wierzuiskim oraz endeckimi bankie 
rami. Adamem, Rządem i Radziszewski n. 

A równolegle do tej polityki ,drożyżnianej” 

Butywały się regulgrue emisye nowych banknotów 
[OG rządami i z iaicyatywy tychże Grabskich i 
Kaspińskich. W ten sposób na dwa fronty atako- 
wano gospocarstwo i skarb polski i przyznać trze- 
ba, że Grabscy zwyciężyli”; paskarstwo miejskie 
Wiejskie opiywa w Gostatki, ale skarb polski jest 
chory na suchoty. 
,, Drożyzna obecna po części jest wynikiam spad 
vi marki, ajtowiem w wirze wolnohandiowym oba 
te zjawiska wzajemnie na siebie oddziaływują, ale 
*POZYZIA wzrastała też ciągle za czasów p. Michal- 
skiego, Mimo żę mąrka trzymała się prawie na 
|94ayM POZIOMIE. Dowodzi to, że głównym spraw- 
cą drożyzny jest owa blogosławiana „wolność“, 
petaca jeno Samowolą posiadaczy rolnych w sto- 
sunku Go Spożywców. 

„A teraz arzejrzyjmy listy kandydatów chrze- 
ścijanskicj „chjeny”, a zobaczymy, że na pierw- 
szych miejscach, zazwyczaj poza parawanem ja- 
SIEgO> Tiguan a urzędnika, kryje się obszarnik 
uu paskarz wielkoxapilajistyczny, Już w jednym 
z poprzecaich  artykutów  wymieniliśmy ilka 
nazwisk najtardziej bijących w oczy ozdabiają- 
żych zwiaszcza enaeckie listy senaeki.. A nie wie 
e jest lepiej z kandycatami sejmowymi W okrę- 
śu złoczowskim cyrektor gimnazyalny, umieszczo - 
ny ma czele listy, toruje drogę obszarnikowi, a 


le poKoju na 


Lwów, piątek 13 października 1979. E Rok V; 
| +4 | 


‘h CENA PRENTWEKA DY: 

Wa Lime miesięcznie 1650 Mi., z dostawą 
do domu 1560 Mh., na prowincyi 1850 Au, 
2a granicą ŻQ0U Mk. 

CENA OGŁUBZER: 

Ogłoszenia miajacogć i zamiejscowe: Zn 1 
wiersz nunparcii. l-szp. oghouz, zwykł, (z3 
tekstem) BU Mk. Za wiersz w nadasłanam 
f nekrolnzii 250 Mk. Za l wiersz po kronice 
ikemuniwatow 300 Mk. Sa wiersz przed 
kronika i w tekńcie 4UU Mk, Ża wiarsz ma 
J-szej stuonie ÓW Mk. Drobny 0g:0SZENIW 
zn nłomo 29 dlk. £a kupno, sprzeusć iui. 
Paski na str. tekst. n góry 100 Jik. u dutu 
SW Mk. Za miejsca rezerw, Zu proc, UroŻej. 
Ogloszenia Lagran. V A prs UCOśCą 
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Min. Jastrzębski o medomaganiach finansowych. 


WIEDEN, 11. 10, (AW). LN, Fr. Presse" za-| wpływów. Miernikiem da miu. Jastrzębskiego 
imieszcza wywiad swego korespondenta war- | x osiugniecie wysokiej wartości przedwojan- 
dszawskiego z ministrem skarbu Jastrzebskim.|nega opodatkowania. Wpływy te pokryją 2/3 
i Minister  Jastrzebski budžetu. 


Lwierdzi, że głównej | 
„brzyczym niedumagań finansowvch Polski i de-i Następnie przószedł minister do omawiania 
„,ficyln ludżetowegn należy szukać w ogólnymylitansu płatniczego, wspomulał o łatwości w 
„położeniu świala. Wszystkie dotychczasowe pró-; uzyskaniu dewiz na polrzzhy państwa i prze- 
by zdobyciu równowagi budżetowej i osiagnie- | mysłu, przyczew nadwianił, że P. K. K. P. miała 
ucia stabilizacyi kursu marki nie wydały rezulta-jz końcem sierpnia W zapasi 11.855.060 dpla- 
| ar Položenie gospodarcze Polski uważa minister įrów. Na zapylanie, czy bandel dowizami nie 


«a Gobre, finansow zas za neszczagólne. Pol fhairafia w Polsce na trudności odpowiedział 
zkimieni wory 


IKA 


| ska jednak oparia o olbrzymie skarby naturalne yp, min. Jastrzębski że jego 
swego kraju wusi koniecznie przy sanacyi swych hande' dewizani usunie pokątne: gieldziarstwo. 
finansów ciężary rozkładać na dluższy przeciąg Minister okreslil ojwcny stan rolnictwa pop 
asu, bążac do slakilizacyi budżetu musi Polska | skiego jako zadawalający. Rozwoj zaś przefrysku 
osiągnać ciastyczność w swem. opodatkowaniu | zdaniem jego wraca do przedwojennych norm. 
przez pokrycie wycaików pańsiwowych wpły- Min. Jastrzębski oświadczył rownież, że ini 
[Wami z podatków rozdzielonymi równonuiornie | mo wszelkich trudności obecnej chwili jest zde- 
pua wszysikie kategorve podatników z uwzględ- |kydowanym opiynistą i widzi niedaleka jaz 
| uieniein ogólnego poiożenia gospodarczego kraju. | chwile ssiągniecia równowagi hudżełowej. ko- 


i 


| Min. Jastrzębski wspomina o. nowych pązed- | rzystnego hanau I bilansu płatniezego, chwila 

Aozeńich podatkowych, rozbudowie podatków |xa$ nadejścia tego momenlu nie stanie już nie 
jujeznostajnicniu aparatu podaikowego, reformie |va przeszkodzie uzdrowienia i stabilizacyi pol- 

podatków bezposrodnich i pedatky gruntowym, | skiej waluty. 

| kóry do niedawna psiągnal 1/80 przedwojonnych 


STREJK ZECERÓW W KRAKOWIE. 


KRAKÓW, 11. 10. (Pat). Dzienniki krakow- 
skie nie wychodzą już trzeci dzień z powodu 
strejsu zecarów. Zecerzy zaźacali 5000 podwyżki 
natomiast zarządy drukarń chcą dać 350o i sta- 
wiają, jak donosi „Naprzód“, poza tem pewne 
żącania, szczególnie co do uczniów i t. d. Dziś 
wyszedł , Naprzód”, który drukuje się w drukarni 
Ludowej, która przyjeła żądania zecerów. Z po- 
wodu zwiększonych kosztów wydawnictwa pod- 
wyższył „Naprzód cenę egzemplarza na 160 
marek, 

KRAKÓW, 11. 10. (tel. wł.) Strejk zecerów 


Strejk telefonistek trwa. 
WARSZAWA. 11 X (tel wł). Strejk tele- 
fanisiek panuje w dalszym ciaga, Mino lokautu 
ogłoszonego przez Cedergren telelonistki są na 
miejscu, czekając na przyjazd ministra pracy 
Darowskiego i spodziewają się, że on poirafii 
konilikt załatwić. ə 


W sprawie obecnego strejku w telefonach 
warszawskich min. poczt i telegr. komanikuje: 
Powodem strejku są podniesione żądania te- 
lelonistek by im za lata pracy w bylem Tow. 
„Cedergren“ wypłacone odpowiednie wynagra- 


KA . > R dzenie. Zadania le dotyczą wyłącznie 'dawneg 
trwa dłałej. Zadne z pism nie wyszło dziś prócz a "m" maa 8 ie > 4 S węg 
p ACC O O. w której pał Mit jednym ze Spólndkókć 
i Sztuka przyjęty warunki zecerów i jutro pój- Ja. EA ak: © Ea A 

ag lai ) PO | w trzech siódmych udziału ca ej spółki, nie 


dą w ruch. Gazety jednak w tych drukarniach 


c Sx 21 K oże tych nieuzasadnionych żadan uwzzlednie 
się nie drukują. może ty ych żą z 


w okręgu Stanisławów - Kołomyja urzędnik ko. | 
lejowy nie wstydził się stanąć na czele listy „chje- 
ny“, aby za sobą ciągnąć do sejmu obszasnika. 
Ale prawdziwe oblicze tego ,chrześcijańskie- 
go“ bloku nie da się żadnym lstkiem ligowym 
osłonić, nie wybielą go masowe kazania w ko- 
ścioiach. Endecea chjena” jest jednym ze spraw- 
ców drożyzny i wybiera się do sejmu, aby swą 

| dotychczasową politykę gospodarczą prowadzić. | TWEAK WEZ CZE 
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| Obrona przed podpalaczami! 


ł dla wsi. folwarków, Zakładów przemysłowych 
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oświetluja przestrzeń na paręset kroków 43 


sprzedaje „POASGET" Lwów, mi. Szałnochy 2. | 
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ZAGINI 


Układ w HMludanii 


KONSTANTYNOPOL, 11. 10. (Pat). Wczoraj- 
sze ostatnie posiedzeme konferencyi w Moudanii 
cechowała harmonia, w jakiej generalowie ko 
alicyjni pracowali wspólnie z delegatami tu 
reckimi. 

Podpisanv protokół jest zgodny z instruk- 
cyami, wvslanymi do genorułów koalicyjnych 
przed ostatnią konferencyą paryską. Zawiera on 
„14 artykułów: 

Art. 1) Wojska greckie mają w przeciągu 
414 dni epuscić ‘Tracya. 

+ Art. 2) Grecka adminisiracya cywilna 1 
grecka Żandarmerya mają być jak najrychlej wy- 
cofane. j 

Art. 3) Tego samego dnia maja odejść z 
Tracyi władze greckie 1 administracya cywiina 
ma byt przekazana alantom, którzy w tym sa- 
mym dniu oddadzą ją władzom tureckim. 

Arl 4) Przekazanie właczy w Tracyi musi 
nasiapiń w ciągu 30 dni od czasu zupełnego 
opróżnienia Tracyi przez wojska greckie. 

Ari. 5. Tureckie władze cywilne będą wła- 


N 
dzami policyjnemi, których liczba będzie ustalo- 
ma tak, aby wvstarczala do uirzymania porządku. 
Ustalenie tej liczby pozostawi się Turkom z za- 
strzeżeniem zatwierdzenia jej przez generałów 
koalicyjnych. 

Art. 6) Odmarsz Greków ! obsadzenie przez 
Turków odbędzie się pod kontrolą komisyi Ko- 
alicyjnej. która zaknie w tym celu najgłówniej- 
szo centra, Komisya ta musi uczynić wszystko, 
aby przeszkodzić ewentualnym wykroczeniom, 
1 Art 7) Oprócz tej komisyi koaiicyjna kontyn- 
geniy wejskowe ohsadzą Tracyę wschodnią. Kon- 
typgenty le nie mogą przewyźsząć 7 batalionów 
i będą pozostawały pod rozkazami policyi mig- 
dzykoalicyjnej. 

Art. 8) Międzykoalicyjna komisya i kontyn- 
genty wojskowe usuną się w ciągu 30 dni po 
opuszczeniu Tracyi przez wojska greckie. Od- 
wrót może nastąpić wcześniej, o ile alianci doj- 
dą do przekonania, że poczynione zostały zaczą- 
dzenia „potrzebne dla ochrony ludności gree- 
kiej. i 
' Art. 9) Władze greckie wycofają się zo wszy- 


wy WOT 


ONE RADIUM 


„DZIENNIK LUDOWT” 


dramat detektywny 
» ułównej roli: 

EGEDE NISSEN 

m i JOE DEEBS. 

SE LOTI Dhe E OCE POZA REC CPE, 


„ara 


został podpisany. 


Tracya oddana Turcyi. 


satkich neutrajnych strof nad cieśninami. Nowe 
uitrety neutralne beda ustalone przez mięszaną, 
komisyę, która będzie: się składala z oficerów 
koalicyjurch i jednego oficera tureckiego. || 

Arl, 10) Na półwyspie Konsłantynopolitańn- 
skim rozszerzana będzie okupacya koaiicyjna 
w kierunku wschodnim, aż dn punktu poło- 
żonego 4 kilometrow na północny zachód od 
miejscowości Padima, a dalej do lini idącej 
przez Istrandia, Kichtalia, Kara, kojkeur, Fla- 
dina; Kaljeralina, Wszystkie miejscowości przy- 
padną wewnątrz strefy. a 

Art, 11) Na półwyspie Gaifipofi strefą ueu- 
fralną będzie: cały półwysep, na południe pd 
linii Balia, Burnu, Buluir, Także okolica Goglituk 
będzie należała do strofy. 

Art. 12) Rząd angorski zodbwiązuje się sza- 
nować strefy neutralne aż do dnia wycofania 
z nich wojsk koalicyjnych. i 

Art. 13) Rząd angorski zobowiązuje się nie 
przewozić żadnych wojsk do Tracyi i nie two- 
rzyć tam żadnej nowej armii do chwili zawarcia 
poko ju. h ; > 

Art. 14) Konwencya wchodzi w życie w 3 dni 
po pócdpisaniu. x | 

Następują, podpisy delegatów Anglii, Francyi, 
włoch, Turyi i Grecyi. 

—ubu— 


POKOJOWY N3STRÓJ GRECKI. 


KONSTANTYNOPOL, 11. 10. (Pat. Havas. 
Delegacya grecka oświadczyła, że przyjmuje 
propozycyę aliantów z tem, że termin dia opróż- 
nienia Tracyli powinien być przediużony I że 
utrzymana ma być granica nad Maricą z r. 1914. 
Pojednawcze stanowisko Greków wywarło na 
wszystkich dełegpatach dobre wrażenie. 

—# £E— 
LUDNOŚĆ UCIEKA Z TRACYI. 

SOFIA, 11. 10 (AW). Dzienniki donoszą o 
wielkim napływie do Ruigaryi ludności, która 
w obawie przed wykroczeniami wojsk greckich 
ucicka masowo z Tracy! zachodniej. Wśród ucie- 
kających znajdują się Turcy, Żydzi, w nawet 
Grecy. 


Narody wschodnie gotowały się do walki przeciw supremacji angielskie. 


PARYŻ, 11. 10. (Pat.). Wolif Sprawozdawca 
„News Jork Heralda" z Konstantynopola donosi, 
że w ostatnich dniach Moskwa i nacyonaliśc 
z pośród ludów wschodnich, znajdujących się pod 
panowaniem angielskiam, wywarh niesłychany na- 
cisk na Kemala paszę, aby go skłosić do dal- 
szego prowadzenia wojny. . Rewołucvoniści in- 
dyjscy i egipscy, przebywający w Moskwi» i An 
gorze, zapewnili Kemala, że w lIndyach i Egip- 
cie wybuchnie powstanie, skoro tylko Turcy roz- 


poczną wojnę. Przedstaw iciele Afganistanu w An- 
gorze obiecali, że armia afganistańska na wypa- 
dek wojny przekroczy granica indyjskie. Także 
Aratowie z Mezopotamii i Syryl czynili; wszełl- 
kie wysiłki aby przeszkodzić pokojowemu za- 
łatwieniu konfliktu. Ekstremiści: oryentalni oświad- 
czyli, że zawarcie pokoju z Anglią jest zdradą 
sprawy tureckiej. Mimo to żywioły umiarkowane 
zadowoliły się tem załatwieniem, jakie nastąpiło, 
dopatrując się w niem upadku presiige'u Europy. 


Abdykacya sułtana. 


LONDYN. 11. 10. (Pat). Reuter. „Morning 
Post“ donosi. że sułtan zgłosił definitywnie swa | 


abdykacyę. Zgromadzenie narodowe uchwaliło 


atdykacyę tę przyjąć. 


Niemcy nie wypełnią zdkówią 


Narady komisyi reparaeyjnej. 


PARYŻ, 11. 10. (Pat). Telegr. Comp. „Chi- 
cago Tribine“ donosi, że komisya reparacyjna 
zajmowała się na wezorajszem przedpokud- 
niowem posiedzenin bieżącymi długami niemiec- 
kimi, które wzrosły do końca września do 450 
miliardów Nie ulega wątpliwości, że ostatni 
spadek marki niemieckiej uniemożliwi rządowi 
niemieckiemu wypełnienie zobowiązań repara- 
icyjnych niemieckich w tych rozmiarach w jakich 
je objął Dr. Hermes w. imieniu rządu niemieckie- | 


ań 1 powodu spadku mark, 


go w dniu 31. maja. Komisya reparacyjna hędzie 
zmuszona przedsięwziąć nowe środki. 
— petm 
WIEDEN, 11.10 (AW). Z Berlina telegra- 
fuja, że rząd Rzeszy ma zainicyować akcyę, 
celem wstrzymania dalszego spadku marki nie- 
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mieckiej na międzynarodowych targach pienięż- 


nych. 
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ZANIEPOKOJENIE WE FRANCYI Z POWODU 


i SPADKU MARKI. 

PARYŻ, 11. 10. (AW). „Punes“, „Temps” i 
„Lieberte” żądają, aby komisva raparacyjna za- 
jąła się sprawą katastrofalnego spadku marki 
niemieckiej, gdyż obawiają się, że świadczeni: 
niemieckie w naturze podobnie jak i spłaty dlu 
gów niemieckich w złocie staną się niewyko- 
nalne. Deprecyacya marki niemieckiej zakwe- 
styonować może przeprowadzenie wszystkich do- 
tychczasowych zawartych układów. 


—aa E— 


NOWE PLANY GOSPODARCZĘ NIEMIEC. 

| BERLIN, EF 10. (Pat). Kanclerz lizeszy 
Wirih, który mial zamiar powrócić z urlopu dę- 
piero przy końcu tygodnia, z powodu katastro 
falnego spadku marki powraca już jutro rano 
do Berlina. Jak słychać zwołał natychmiast po- 
siedzenie rzeczoznawców i kól zajnieresowa- 
nych, aby odbyć z nimi narady w sprawie pla 
nu gospodarczego Niemiec. Jak donoszą z kól 
dobrze poinformowanych i zbliżonych do rzą- 
du, plan ten będzie zawierał zarządzenia rzą 
dowe mające na celu ograniczenie spekulacyi 
dewizami. 


MINISTROWIE POWRÓCILI DO WARSZAWY. 

WARSZAWA, 11. tO. (Tek wł). Prez. min. 
Nowak I min. Darowski powrócili dziś do War: 
szawy. Na dziś wieczór zwołano posiedzenie 
Rady Ministrów, poświęcone sprawie związanej 
z pobytem ministrów na Gómym Śląsku. 
ZAKAZ SPRZEDAŻY ALKGHOLU W WARSZA- 

WIE NA CZAS WYBORÓW. 

WARSZAWA, 11. 10. (tel. wł). Wojewoda 
warszawski nakazał rozpłakatowaać rozporządze 
nie w całkowitym zakazie sprzedaży alkoholu od 
1 do 5 listopada i od 10 do 12 listopada b. r. 
Za przekroczenie tego rozporządzenia grozi ża 
pierwszy wypadek areszt do 1 miesiąca alko 
grzywna 20.000 mk. za drugi wypadek areszt 
db å miesięcy lub grzywna do 100.000 mk. 


Że spraw urzędniczych 


We wlorek odbyło się w Tow. Pedagogicznem 
zebranie delegatów związków i zrzeszeń urzędni 
czych lwowskich. na kiórem delegaci zdawali 
sprawę z uciążliwych narad i konierencyi w War- 
szawie, aby na ostatniej sesyi sejmu przeprowa 
dzić nareszcie projekt wydatniejszego uposażenia 
pracowników państwowych. q 

Zebranie to miał odwagę , zaszczycić” p. Gła 
piński. Delegaci obszernie opisywali calą odyseie 
swych przejść warszawskich,  nieprzygotowani: 
projektu ustawy przez rzad, wreszcie sytuacyt 
w sejmie, gdzie wszyscy ich zapewniali o do 
brych chęciach, aż skończyło się na niczem... 
Mówcy podnosili zasługi posła Godka, którego 
zdaje się za tę gorliwość, endecya nie wzięła 
juź ma listę, tak że kandydować musi w Kra- 
kowie przeciw woli swych kompanów partyj 
nych. 


Mąż i Żona we dwójkę 
niech glosują na 
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DZIENNIK LUDOWE" 


NIECH KAŻDY SPIESZY DO KINA LEW PODZIWIAĆ NA EKRANIE| 
GENIALNE ARCYDZIEŁO STEFANA ŻEROMSKIEGO 


WIEENA RZEKA 


Listy z Włoch. 


MIX. Kongres włoskiej partyi soeyalistycznej. 
(Od własnego korespondenta). 


XIX. Kongres Włoskiej Panty: socyalistycznej 
zwołany w terminie nadzwyczajnym miał za cel 
ponowny rozłam organizacy! przez poddanie się 
dyrektywom III. międzynarodówki moskiewskiej 
i wyeliminowanie poza obręb parlyi elemeniów 
prawicowych, stanowiących opozycyę antybolsze 
wicką. W ciągu czterech posiedzeń frakcya ma- 
ksymalistów, której przewodzi redaktor „Avan 
ti“ medjoiańskiego Serra i, mająca w swym ręku 
zarząd organizacyj i relatywną większość za sobą 
doprowadziła do ostaiecznego rozbicia tej orga- 
nizacyi, która do niedawna należała do naj- 
bardziej rozkwitych w Europie. Głpsowanie od- 
było się wedrug przesłanek lewicowych, które 
przedewszystkiem pominęły nawet skrupulatne o- 
bliezanie normalnej większości a przyjęły jedy- 
nie większość efskiywną, eliminując całkowicie 
powstrzymujących się od głosu. 

W rezultacie więsszońć złożona z niespełna 
3.000 głosów „przyjęła cał ikowi icie program mos- 
kiewski, usuwając z organizacy) elementy umiar- 


kowane, zgrupow ane we frakcyi prawicowej pod 


hasłem obrony interesów proletaryatu w obrę. 
bie istniejących praw konstytucyjnych. Jednem 
slowem wszystko to, co istotnie stanowilo grupę 
intelektualną partyi, co miało za sobą dziesiątki 
lat solidnej pracy organizacyjnej wyszło z Par- 
tyi socyalisiycznej z wyjściem Turati'ego, Tre- 
vesa, Matleoti'ego Modigilani'ego i innych. 

XIX. Kongres eliminuiący orawice obni żył po- 
ziom intellektualny organizacyi, pozbawił ja tych 
elementów, które stanowiły materyal ali pi 
wy, niezbędny dła wprowadzenia proletaryatu do 
instytucyi konstytucyjnych oraz samorząuów, ad 
miutsrracyjnych, szeroko rozpowszechnionych we 
Włoszech. 

Po rozłamie prawica wyeliminowana zgroma- 
dziła się natychmiast, celem stworzenia nowej or 
ganizacy! sce yalistycznej, stojącej na stanowisku 
antybolszewi ickim i szczerze socya! isiyezaym. Pra- 
wie caia grupa parlamentarna znalazia się poza 
Partyą i ta grupa właśnie pozostanie na stanowis. 
ku aż do nowych wyborów, jako grupą para- 
mentarna nowej Partyi socyalistycznoj włoskiaj, 
jednościowej, w! przeciwstawieniu do organiza: 


Występ księdza Lutosawskiego 


ROZŁAM W ENDECYI 


W czwartek, l, i wika I 
trwatych przygotowaniach, zwolału „dwa orl- 
noga Chjeny wszechpolskiej wiec przedwybor 
czy poufuy za afiszani i z zr ni der sali 


DZE, | 


Sokola” „zapowiadając wystep tesowanej ży- 
iafv g wnenażstyi ondeckiej Ks. Kaz. Liutosław- 
skiego. Ten uustrz rwynowansoj Hagi w bez- 


wsśtydnie klamliwv a zwazam mytki — posin- 
Mowi kultury dewociarskiej odpowiadający spn- 
sb rzucaj na lewice gramy potępienia i ka- 
płańskich przekleństw. 

Vy ystęp Ks. Lutosławskiego spotkał się jed- 
nak z nieprzychylne przyjęciem atutytoryurt 
ktore nie chcialo ksiedzu kanonikowi uwierzyć 
na słowo, 

Tow. Beluch wniósł kilka bardzo nie anitycjh 
inierpelacyt, drażniących ucho endeckie. Na za 
pytania te ks, Lulosławski dał lak wykretna or- 
powiedź j, że obecuy w sali Ks. kandydat Kotula 
się obruszył, wółając pod adresem kolegi w 
sułannie: „to Kimila". Było to widowisko, 
gadne bogow, biedy ksjadz-ksiedza pietnował 
— jako lgarza, kiedy adpowiadał ua interpe- 
lacye socyalisty, 

Endecya czuła całą nędzolę swe ej sylucyj 


u 


| 


o długo- | ta tyru wiecH, 


cyl maksymalistycznej, której nowa nazwa nie 
została jeszcze ustalona. Organem nowej partyl 
sianie sią organ socyalistyczny „Giustizia“ (spra- 
wiediiwość) a redaktorem naczelnym został wy- 
brany p poset Kiaudyusz Treves. Partya zajmie się 
przedew szystkiam  uświadamianiem i kształce- 
niem proietaryatu włoskiego, oraz zdrową propa- 
gandą ideologii socyaistycz znej oczyszczonej z na- 
leciaiości boiszewiskich, gorliwie propagowanych |? 
dotychczas wśród mas przez Strrall'ego. 

Tymczasem pozostałe resztki dawnej organi- 
zacyi, kontynuując pracę kongresową, poszły na- 
tychmiast pod komendę moskiewską. przyjmując 
uchwałe w tym sensie proponowaną przez Serra 
tl'ego. Organizacya otrzymała w dniu wczoraj: 
szym w ciagu Kongresu pierwsze rozporządzeria 
Moskwy, która wymaga nadesłania specyalnej de- 
legacyi na Kongres międzynarodowy, jaki odbę- 
dzie się w końcu bieżącego miesiąca w Moskwie, 
oraz stworzenia wspólnego Komitetu Wykunaw- 
czego wespół z partyą komunistyczną włoską, 
którą międzynarodówua uważa za jedyną repre- 
e Moskwy we Włoszech. Jednem słowem 

maksymaliści pozostali w organzacyi, idą pod 
komendę wyeliminowanych na Kongresie w Li- 
vorno bolszewików. 

Reasumując, pomimo głębokiego żalu, jakı bu 
dzi rozczlonkow anie sit proletaryatu włoskiego 
W obecnej chwii ciżkiego kryzysu, należy przy. 
znać, iż logiczne stworzeni. organizacy! istotnie 
socyalistyvcznej przyczyni się bezwzgłędnie do 
zmniejszenia dezorychtacyi panującej obecnie wW 
szerokich masach pracujących i do ` wprowadze- 
nia tych mas colychezas pozostających poza or- 
ganizacyą do szeregów rzeczywistej walki klaso 
wej. Partya jedaościowa, gromadząca w sobie 
wszystkie prady prawdziwie sacvalisivczne, poz- 
lawione octiani ko'srewickich, będzie mogła roz- 
począć na terenie legalnym walke o interesy pro 
letaryaru, zagrożone reakeya, burżuazyjno- Taszy- 
slyczną, będzie mogiła przystąpić «o rekopstruń- 
cyi wewnętrznej organizącyt czonoqmicznych, zwła- 
szcza, p ile Generalny Związek Pracy (co ma na- 
siępić w najbliższych umiach) przystąpi w więk- 
szości Go nowej organizacyć. 
a 


w Przemyślu, 


kióry mial poprawić jej pozycyę 
polityczną, silnie zachwianą wysiapisniem z jej 
grona joebiostek poważnych, odgrywajacych ro- 


le wybitna a. zawo! tytułową. — |Bzerterzy ci 
przeszit do nowej lormaevit połilycznej nel 
ska jedność państwowi, która na czolo swoj: 
wyśtnółe prof. Np. Gut iękiego, do niedawna 
prezesa Orgamzacy: Polskiej i (właściwego lemde- 


ri ATOLO ej demokracyi. Już teraz można przy- 
jat jako pewnik, że nowonarodzona grupa nie 
przeżyje okresu wyborczego, rozsadzą ja bowiebi 
wewnefrzne sprzeczności , natury, polifyczno- 
ekonomicznej. Niechęć i rozczatowauie dv naru- 
dowej demokracyt połączyła ogień j wodę > 
żywioły sobie ohce i instynktownie się odpy- 
chające. 

W każdy razie jednak fakt ten siwierdza, 
Że narodowo demokralyczna demagogia sie prze- 
jadła nawel jej wlasnym cierpliwym abonentom, 

Następsttreni tego rozlaniu jest, że endecya 
żre się z jednością państwową -y a interosowani 
skterow: Ują sie ze swemi sympałtyami ku P. P. S 
ktora ma zapewnione zwytciestwd. M. 

— e pt — 
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Ruch wyborczy, 


" TARNOPOL, w pażdzierniku 1922, 

Oburzeni zachowaniem się endecyi na wie- 
cu drożyżnianym w dniu 7. 10. postanowiii robo- 
tnicy zwołać wiec celem zaprotestowania przeciw- 
ko gwałtom chjeny. 

Wiec zwołano do sali 
na godzinę 12. 
Wielka sala napełniła się po brzegi. Wiec za- 
mienił się w wielką maniiestacyę robotniczą, 
Zbrodniczy napad endecyi został tam napiętno- 
wany a rezolucya uchwalona jednogłośnie była 
wyrokiem piętnującym mafię chjeny. 

Wiec zagaił low. Szymon ik, piętaująe po- 
stępowanie chjeny jako zbrodnię, pchanie obywa- 
teli do bralobójczej walki. 

Nastę pnie zabrał głos tow. Szezersk i. 
Przemówienie to, było sądem nad nieeną robotą 
endecyi, prow adzonej przez Zamorskiego , Głąbiń: 
ky." i t. d. Wykazał całą perlidyę ich polity- 

Od początku powsłania Polski, chodziło” tym. 
kókóicni nie o dobro republiki, lecz tylko o własny 
interes partyjny, a Zamorski był napiętnowany 
przez Sejm, jako szkodnik rzeczypospolitej, wypo- 
liczkowany przez oficera W. P. za pługawienie 
munduru ¿erza polskiego, w całej swoje, pra- 
cy politycznej. 

Jeszcze przed dwoma tygodniami zwałczał z 
całą „zaciętością rządowy projekt „autęnomii Wp. 
jewóśrzkie, a sam w parę «ini pózniej pomem z klu- 
bem pr ojeki zupełnie identyczny uchwali:. Przez 
caly czas sejmowa endeęcya stała na dole reakcy! 
w zwalczaniu praw i zuobyczy klasy robotniczej, 
Z urzędnikami postapii nie inaczej przez zwal- 
czanie awansu auiomatycznego, spostponowanie 
niższych urzędników 

Ażeby uniknąć zniesienia praw robotmezych, 
ażeby nie dopuścić do wzrostu drożyzny, do roz- 
wiekmożnienia paskarstwa, gwałtu należy nie do- 
puścić chjeny do zwycięstwa. Klasa robotnicza 
mas: stanąś jak jeden mąż, powinna pójść do 
urny wyborczej z karta Nr. 2. 

Red. Skalak w swojem przemówieniu nakre- 
slit sposoby waki wybor czej chjeny. W zma 
ślanach parami rozbii wise robotniczy, w Bro- 
dach uzbroti w rewotwóry otumanionych I pa 
laniem w Hum robotników, chcieli rozbić wiec 
revotniczy. Boją się oni sądu ludowego i pałka 
i kula odpowiadają na nasze oskarżenia. Czy 
przyjdzie do was osławiony Zamorski ze swoim 
programem, czy przychodzi on na wiece robotni- 
cze, nie przysyła swoich pachołków* Kosiaków, 
Rybaków, którzy upiwszy płatnych pałkarzy, 
przy ich pomocy chcą rozbijać wiece. Zwrócił na- 
stępnie uwagę na konieczność uiworzenia silnej 
organizacyi, któraby przeciwdziałała bojówce en- 
cechiej, bo jesli dzisiaj mają odwagę oni przyjść 
na wiec, to kło może dać nam gwarancyę, że 
paikarze, dła ktorych żna.czeniem jest polityczny 
Łaacytyzm faszystów, nie zechcą włargnąć do 
naszych towarzystw, nawet Mb naszych domów 
rodzinnych. Z wezwaniem głosowania na listę 
Nr. 2 zakończył swoje przemówienie, przyjęte 
burzą oklasków. 

Uchwałono następującą rezolucyę: 

Zebrani na wiecu w dniu 8 października o» 
Gywatele m. Tarnopola: 

pietnują zbrozniczą działalność chjeny, która 
w zaiezieniu swojem partyjnem pcha spoleczen 
stwo polskie do brarobójczej walki. Łamiąc kon- 
stycucyę | ustawę, stara 5ię rozbijać wiete par- 
tyjae. pijanymi pałkarzani (burza oklasków); 

piętnują kierowników chieny, którzy nia mają 
odwagi dla publicznego wystąpienia, rozpijają 
luczi 1 piianych pehają na salę, jako szkodników 
państwa (burza oklasków); «ļ{ 

piętnują posła Zamorskiego... morałnego kie- 
rownika bojówki, za jego doryc chczasową dzia- 
ialność poselską, jako szkodaika państwa (burzli- 
we okłaski); 

oświańczają, 
stę Nr. 2. 

Rezolucyę przyjęto przez 
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Dierjny tandus wybory P. P. S. 


„Switezi™“ w dnm 8. 


10. 


że głosować będą tylko na li- 


aklamacyę. 


4 
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A owiny z ania. 
Lwów 12 pażdziernika. 
REPERTUAR TEATRU MIEJSK. WE LWOWIE: 


Czwariek „Bał maskowy“, opera. 
Piątek „Wesele Fonsia*, komedya. 


Sobota o g. 3:80 popołudniu „Barbara Radziwiłówna, 
dramat 


Sobota „Traviata*, opera. 
Niedziela o godz. 330 „Wesele Fonsia*, komedya. 
Niedziela o godz. 730 „Rigoletto“, opera. 
Poniedziałek „Ta który przeszła bez śladu", dramat, 
—a.— 

REPERTUAR TEATRU MAŁEGO, Gródecka 2 b: 
Czwartek „Powrót“, sztuka. 
Piątek „Powrót“, sztuka. 
Sobota „Powrót“, sztuka. 
Niedziela „Powrót*, sztuka. 
Poniedziałek „Powrót“, sztuka. 


—RE= o 
REPERTUAR TEATRU NOWOŚCI, ul. Słoneczna 
Czwartek „Bajadera“, operetka, 
Piątek „Bajadera“, operetka. 
Sobota „Bajadera“, operetka. 
Niedziela „Bajadera“, operetka. 
Poniedziałek „Bajadera“, operetka. 
Początek przedstawień o godzinie 7:30 wieczór 


Po każdem przedstawieniu wieczornem czekają 
wozy tramwajowe do użytku Publiczności wę wszystkich 
kierunkach. 


Ea 


m s4 s — 
TEATR ŻYD. dyr. 5. M. GIMPEL, Jagiellońska 11. 
We czwartek o g. 730 „Słomiany wdowiec”. 


_W piątek] o godz. 7:30. Premiera. „Kobieta, która 
zabiła”, sztuka. 


—+0.6— 

POSIEDZENIE RADY MIEJSKIEJ odbędzie 
się w czwartek, o godz. 6. wieczoreni. 

Z TEATRU WIELKIEGO, Dziś w czwartek 
al maskowy: z p. Szotarską oraz p. Cichoniem 
Jomickiem, 

W sobofę powtórzoną zostanie „Traviata” 
z p. Dr. J. Frenklówną w głównej parlvi.. Wy- 
stęp p. Wrenklówny wzbudza duże zaintereso- 
wanie po udałym debiucie. 

Wyslepy p. Stanisławy Argasińskiej roz- 
poama się w niedzielę 15. b. m. w , Rigoletto“ 
Wielkie uznanie jakie p. Argasiúska posiada w 
muzykalnych sferach każą wróżyć dużo powo- 
dzenie tym występom. i 

„Ja, która przeszła bez śladu" Kisteania- 
ckars'a. który w ostatnich czasach został człon- 
kiem Akademii, wchedzi w poniedziałek 16-g0 
b. m, na repertuar Teatru Wielkiego. Autor Zia- 
sadzki' i „Sapiega“ ciekawie ujmuje problemy 
społeczne 1 wprowadza widza w pierwszym 
akcie w smutne stosunki w Rwsyi pod rządami 
eowiełów. histeanieckers jako b. zręczny tech- 
nik teairu stwarza szereg sytuacyi o silnym na- 
pięciu, W głównych rolach wystąpią pp.: Bilń- 
ska-('zarnowska i Żytecki, który prowadzi m. 
żyseryę tej szlnki. Próby dobiegają końca. 

Z TEATRU MAŁEGO. Powrot  jeszeze 
tyiko parę dni będzie gromadził umnie publicz- 
ność, która wychodzi z Teatru pod urokiem 
świetnej sztukt i znakomitej gry pp. Trapszw, 
Piulerowej, Brzeskiego i Rasińskiego. 

W najbliższych dniach wchodzi na reportnar 
„Ńsięga Hioba“ Winawera z p. Justyanem w 
gtównej roli. 

eżyseryę tej znakomitej komedyi prowadzi 
p. Orzechowski. Dowcip autora „Roztworu 
Pyta”, gra artystów każą się spodziewań, że 
„Księga Hioba“ utrzyma się bardzo dlugo na 

fiszach Malego Teatru. 

Z TEATRU NOWOŚCI. „Bajadera“ Kalma- 
ka sądząc po wczorajszej prowierze daje zupelna, 
gwarancyę spądzenia przemiłego wieczoru dzię- 
ki pieknej muzyce i doskonałej grze artystów z 
rp. Mitowską I Kuligowskim na czele Prze- 
„ronna sala Nowości nie jest w stanie pomieścić 
itamnie napływającej publiczności, żądnej ujrze- 
nia najnowszej operetki, która w Wiedniu od- 
niosła fenomenalny sukces. Nowa wystawa p. 
Balka godna uznania. 

CZŁONKOWIE ZWIĄZKU LITERATÓW, któ- 
rzy ehcą otrzymać tytoń na październik, zechcą 
możyc pieniądze na ręce p. Parandowskiego, 
Pańska 16. L p. Księgarnia Altenberga. codzien- 
nie od —1 poł. do dnia 15 b. m. włącznie. 
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ECHA ROZBICIA GARAŻU PRZEZ LOKOMO- 
TYWĘ. Nazsomisarz pol. dr. Siokało, przepro- 
wadzając śledztwo w sprawie kątasirofy na dwor- 
cu głównym, zarządził aresztowanie zwrotnicze- 
go Szklarsktego, który miał nastawić mylnie 
zwtotcicę. Szofer Józef Śarioa i Gromrakówna 
otlnieśli poparzenia drugiego stopnia, to jest cież- 
kie, lecz nie zagrażające życiu. Szkodę wyrzą- 
dzoną obliczają na 20 milionów marek. 

MORDERCA PRZED SĄDEM DORAŹNYM. 
Jak już podawaliśmy, pomiędzy ujętymi spraw- 
cami aktów sabotażu aresztowano mordercę wój- 
ta w Dułibach, którego zastrzelono z pobudek 
porliycznych. Dziś przed południem morderca ów 
stauie przed sądem darażnym w Stryju. 

CHLEB I CUKIER W WARSZAWIE. Miejskie 
sklepy w Warszawie w ilości 88 sprzedają 1 kg. 
cukru po 680 mk. Cukier tea jest tańszy, niż we 
Lwowie z powodu mniejszej odległości z Poznań- 
skiego, skąd się obecnie go sprowadza. 

Sklepy te w Warszawie sprzedają chleb w 
trzech rodzajach. Żytnio-nytlowy z mąki 7000 
po 250 mk. za bochenek 1-kilogramowy z mąki 
70%0 poznańskiej — po 280 marek, zaś z mąki 
509%% t, j. zupełnie biały po 840 mk. Z podanych 
cyfr wynika, że ceny warszawskie są niższe, niż 
we Lwowie, 

CIERNISTA DROGĄ WALKI Z DROŻYZNĄ. 
Posterunkowy Rydz zaobserwował, że jak po- 
przedniego dnia tak i wczoraj rzeźnicy nie 
chcieli sprzedawać słasity, którą poukrywal pod 
stołami. W len sposób chcą oni ponownie uzy- 
Skać wyższe ceny wytyczne. Karoł Podwiński, 
właściciel jatwi Nr. 60 w hau przy pl. Halickim, 
nie sprzedawał słoniny konsumentom, lecz w ilo- 
ści 77 kg. chciał wywiaść z miasta. Posterunkowy 
przytrzymał owego rzeźnika, i chciał go spro- 
wadzić do magistratu. Podwiński rzucił się jed 
nak na poricyanta i chciał go rozbroić. Dopie- 
ro nadbiegły inny posterunkowy spowodował, iż 
rzeźnik ten udał się do magistratu. Tu jednak 
Podwiński ponownie wywołał zbiegowisko i za 
atakował Rydza. Ostatecznie za gwalt publiczny 
"a'nkniejo zuchwałego paskarza w areszcie po- 
byjaym, zaś sioninę zdeponowano. Aresztowany 
przea tem zajściem prosił Rydza do restauracyl 
na „przekąskę“, chcąc go widocznie usunąć z 
pacu, aito tem przekupić. 


ZŁODZIEJKA W ROLI SŁUŻĄCEJ, Często 
złodziejki przyjmują miejsca słażacych. Po kilku 
jecaak dniach ukcadają one wraz ze swymi na- 
rzeczonymii * mieszkaala i ulatniają się ze służ- 
by. Przed kilku dniami B. Jolles, zam. przy ul. 
św. Anny przyjął dziewczyną z Mościsk na służ- 
bę. Przedwczoraj dziewczyna owa skradła gar- 
derobe, wartosci 76 tysięcy marek poczem ulot- 
niła się. Poszkodowany wie tylko tyle, że zło- 
dziejka nazywała się Julcia. 4 


WYPADEK Z NABOJEM. 12-letni Mikolaj 
Sygierycz na błoniach'w Starym Samborze bawił 
się znalezionym nabojem., Spowodowana cks- 
plozya uszkodziła mu oko, poraniła twarz, rę- 
ce i urwała pare palców. Przywieziono go na 
leczenie do szpitala we Lwowie. 


4 
1 
i 


KAWIARNIA „REPUBLIK“ nie popiera re- | 


publiki, w której egzystuje. Funkcyonaryusz ma- 
gistralu Ludwik Pawlikowski prosił policyę o 
asystencyę do wyegzekwowania daniny od wla- 
ściciela kawiarni „Republik przy m. Kościu 
ki, gdyż dobrowolnie nie chciano zapłacić owej 
daniny. 

ZAPOWIEDŹ ZIMY, Wezoraj zgłoszono w 
Pogotowiu ratfnnkowem pierwsze w tej jesieni 
zaczadzenie gazem węglowym, spowodowanym 
przez palenie na ogrzanie mieszkania. Był to 
Izrael Cytrynowicz, krawiec, znaleziony w miesz- 
kaniu swem przy ul. >obieskiogn pod. L 9. Po 
przywróceniu go do przytomności i udzieleniu 
mu pomocy lekarskiej odwieziono go do szpitala, 

— NAN 

— DO BORYSŁAWIAKÓW! 
wania tablicy pamiąikowej z nazwiskami pole- 
głych legionistów z Borysławia, podpisany Komi- 
tet zbiera nazwiska i dane, tyczące się przy- 
działu wojskowego i okoliczności śmierci połe- 
głych i prosi P. T. Czytelników o zgłaszanie tych 
dat do Stowarzyszenia Legionistów, lokal Gmi- 
ny Chrześcijańskiej w Borysławiu. 

Komitet tablicy pamiątkowej 
poległych legionistów Borysławia. 


z. 
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Celem wmuro- | 


Listy kandydatów PPS. do Sejmu 


Okręg Nr. 48: Przemyśl - Dobromil- 
Sanok - Brzozów . Krosna: 
1. Dr. Herman Lieherman, posel, adwokat 


— Przemyśl, . 
2. Józef Nowicki, inżynier — Glinnik ma- 
ryampolski. ; 


3. Marcin Komorowski, malarz — Sanok. 

4. Maciej Nowoświat, kierownik parowo- 
zów — Przemyśl. 

5, Franciszek Marosz, górnik — Brzozów. 

6 Marcin Pilch, podmajstrzy murarski — 
Przemyśl, 

7. Aniela Kowalowa, żona kaflarza —- Prze- 
myśl. 


TIBII ZETA OPRAWIE -PESTRE 
Xomunikaty. 


X WIEC PRZECIW DROŻYŹNIE. W niedzielę 
dnia 15 bm. o godz. 10-tej rano odbędzie się 
wiec w sprawie drożyzay I wywozw produktów» 
za granicę z pochodem manifestacyjnym. Jawci: 
się licznie wszystkie zawody! 

1415—5 Zwięzch zawozowy murarzy it. © 
| X ZWIĄZEK BYŁYCH LEGIONISTER. Ce 
| lem zorganizowania związku Wzajemnej Pomocy 
zaprasza się wszysikie byle leglonistki na ze- 
(branie organizacyjne, które odbędzie się w so- 
i bote, 14. b. mm. o godz. 7-mej w lokalu Ligi 
| Kobiet, pl. Akademicki I. 1. = 


Komitet organizacyjny. 


v | AKBESŁAME, jv 


Specyalista chorób skórnych i weneryczayci 


Dr: W. Lamtersieim 


b. elew kliniki dermatol. w Berlinie Lwów, Syksta- 
ska 37 (róg Słowackiego). — Leczenie włosów, plami 
znamionelextrolizą, lampą kwarcową. 1366 


PODZIĘKOWENE. 

Za udział, w pogrzebie $. p. Franciszka Mor 
skiego składamy tą drogą serdeczne podziękowa- 
mie wszystkim towarzyszom, a w szczególności 
przewodu. grupy meralowców w Borysławiu tow. 
Cywinskiemu za słowa współczucia | otuchy. 

39 RODZINA. 
LREN E ZEN FT POPLREDEZYCH FEET: T W: 


” . 
Jak nasi pofrycci wyzyskują rodofników? 
Nikt na pewno nie wiedzial, że istnieje w 
Nachujowiczach pow. Drohobycz tartak wła- 
|sność (p. Jarosza i Ski, dopiero r3- 
hałnicy rozgoryczeni barbarzyńskiem traktowa- 
miem dali znad o sobie do oddziału robot. drzew- 
nych w Boryslawiu, Wysłany tam delegat, aby 
zbadał istniejące stosunki przekonał się, że ro- 
Folnicy pracują tam, mimo że istniej: 8-godzinny 
czas pracy, po 12 godzin bez przerwy obiadowej 
i bez uslawowego wynagrodzenia za godziny 
nadliczbowe. Zarobek dzienny wynosi najwyżej 
1609 Mp za 8 godzin. palaczy egzaminowanych 


. s ` : . 
inie ma to też nie wiadomo kto odpowiada za 


| obsługę kotłów bo je obsłagują 16-letni chłopcy. 

Dnia 21. sierpnia zdarzył się wypadek. Oto ro- 
ihotnikowi Dmytrowi Luniowi urwało rękę i do 
tego czasu nikt o tem nic nie wie ponieważ nie 
| była zaweęzwana komisya. Otóż apelujemy do p. 
|min. pracy i opieki spolecznej, aby raczył po- 
łecić swoim podwładnym organom by wglądnęły 
ju le stosunki i winnych nadużyciu ustawy o 
czasie pracy odpowiednio ukarały. 


Z ZZ Z Z O EA EA FO 


ł 


jedynie bronią loka- 


SocyaliŚci torów | przed” wey. 
skiem i wyrzuceniem na bruk, 


KTO chce utrzymać ustawę 

o ochronie loltatorów. 
RTO chce mieć dach nad ; 
głową, ten 5 listopada br. 
jodda Kartę wybor. z liczbą Gà 
ae 


Patria 


„DZIENNIK LUD 


FE A 


Kronika kryminalna. 


"7"... ZBRODNICZOŚCĆ NA WSI. 


Objawy powojennego zdziczenia na wsi nie 
ustają. Krwawe porachunki za lada blahostkę Ÿ 
są tam na porządku dziennym. 

W. Sfawczanach, pow. grodeckiega, onogdaj 
dwóch parobków z zemsty nożem pórunili W 
przuch Wasyla Kutelmacha, robotnika, 

W Czernilawie nu wy w ciężko pobił l. Ro- 

maniuk Fed'ka Tuczape, przyczem zranił go 
poor w szyję. 

Na Zamorstynowia Emil buraniecki draž- 
kiem pobił swi siostrę Jadwigę Samborska, po- 
czom slracil ją Z ge mku z wysokości 5 m. Wy- 
mionionae«w stanie groźnym przebywa w Szpi- 
taiu, 

Stanisław Suda, zamieszkały w Sabinówce, 
pow, radzichowskiego /poranił nożem swego 
teścia Ignacego Kozynę I syna jego Stanisława. |* 
Wymiemonych przywioziono na leczenie do szpi- 
tala we Lwowie. 


Te: naan 


PONOWNY WYSTĘP „PANICZA'. 

W powiecie łańcuckin od szarazu miesiecy 
grasuje ze swa szajką Franciszek Kosior, zwa- 
ny „Pamez o ktorego sprawkach już pisa- 
liśmy. 

Przed dwoma dniami panicz ten wraz z 
trzoba kolegami «w nocy napadł na dom Maryi 
Danielec w Ozannie. Zagroziwszy rewolwerami 
domownikom bandyta len zrubował 1000 dola- 
rów 1 200000 marek. 

banda ta następnie udała się do dnmu Ma- 
ksymtiliana Niezewicza, i tu zrabowali 18 do- 
łanów w banknotach, 35 dol. w złocie i l w 
srebrze, 

Po dokonaniu tych rabunków opryszki zbie- 
gli w kierunku., Jarosławia. 


— Up 


KRADZIEŻ ARTYKUŁÓW APTECZNYCH. 


Droguerzysta Leszek Sładowski przed nie- 
dawnyin czasem kupił aptekę przy ul, Halickiej 
| I. we Lwowie. 

Z apleką tą nabył leki w minimalnej ilości 
i bez spisu inwentarze Następnie wymieniony 
spostrzęz!, Żo i te ride ilości śrolkówe uplecz- 
nych przerzedzają się i zachodzi ewentualność 


iż zostan}, w aptece tylko szufladki próżne. 
Między anemi skradziono w ub. miesiącu 16 
litrów spirytusu. Poszkodowany aptekarz 0 


»wyen zmariwieniach zawiadomił policyę. 
Funkcvonarynszę policyi now, TA- 
wizyę u Marvi Suchej, zajętej w tej uż r EC" Oli 2 AGA 


5 sali rozpraw. 


ZABÓJCA TEŚCIA PRZED SĄDEM. 

Ciężkie pożycie małżeńskie miał Lewko Te- 
byio, gospodzarz z Dąbrowy ad Lubliniec. Człek 
już leciwy, rozamorował się w jakiejś również 
nie pierwszej miowoścą sąsiadee. Żona Tepyły, 
Katarzyna rosiła mu wskutek tego ciągie piekło 
w chałupie, a pomagał jej w tem przedsięwzię- 
au zięc Iwaa Lewkowicz. 

Rozdrażniony Lewko, pedpiwszy raz sobie 
dobrze, zrobił w domu generalną (lozprawę. Atak 
się uda: i Katarzyna z Iwanem ustąpili z pola, 
uchodząc na cały dzień do lasu. Było to 21 lipca 
1920 r. Nad wieczorem wrócił Iwan do chaty. 
Zobaczywszy to Lewko, chwycił teliszki pługa 
i począł niemi rzucaś na Iwana. Zagraia krew 
(u spokojppym dotąd zięciu. Powalił teścia na pług 

i woczął go okładać znalezionym pod ręką kołem. 
pe 0 czaszkę, złamał 6 żeber. Nad ranem 
wyzionął Lewko dicha, 

Wczoraj odpowiadał Lewkowicz sią sądem 
przysięgłych za zabójstwo swego teści 
Rozprawie przewodniczył Sas. 

wicz, oskarżał prok, Laskowski. 

Na podstawie wer dyktu przysięgłych skązano 
Lewkowicza na 4 lata ciężkiego więzienia. Sto- 
sując ustawę amnestyjną, zniżono karę o 1/3 


ç 


o. Bias: 


«część. 
— s $s — 
ADWOKACKA SZAJKA OSZUSTÓW PRZED 
SĄDEM: 
W. depozycie tutejszego sądu powiatowego 


zamieszkałej przy ul. Ormiańskiej 1. 17, u sw ej 
siostry Palicz! owej. Znaleziono tu wielką ilość 
słoiczków z różnemi pozniulanu i różne pigułki. 
Pozatem Sucha mieszkała „czasami“ u swej 
stostry  Wiktoryj  Knómira pa Lewandówce. 
Tu też znaleziono artykuły apteczne pochodzące 
| z kradzieży, W ostatnich 10 dniuch Sucha miesz- 
kaia u (rzeciej swej siostry Sabiny Terieckiej 
pa Lewandówce. Tu znaleziono największą ilość 
środków aptecznych, Wszystkie te „mikstury“ 
miesiono z powrotem do p) apteki, zaś 9l- 
chą zamknięto w aresztach policyjnych. 
— Apu 
KRADZIEŻE OSZUSTWO I ARESZTO- 
WARNA. 


Z wagonu kolejowego na drodze Lwów — 

RE przed kilku daiami skradziono ponad 100 
g. g. słoniaył i 2 paki czekolady 

W związku z tą kr midńć | po 'icya aresztowała 
konduktora tego pociągu Michała Łesia, u któ 
rego podczas rewizyi znaleziono 70 kg. skra- 
cione] sioniny i materye, oraz Karola Michal- 
skiego, u którego zaów znaleziono różne artykuły 
galanteryjne, pochodzące z kradzieży. 

Pozaiem w Stryju aresztowano Michała Cwir. 
licha, Józefa Cybuicha._ Jana Dosiaka, Michała 
Kiaadyja, Wikiora Lisia, Józefa Ociepkę, Bazyle- 
go Sawkowa i Józefa Worobca. Wymiewient byli 
orgia przy koleji i popełutali śradzież że na linij 
koiejowej Lwów — Diohobycz. 

w Sądowej Wiszni onegdaj nocą, po włama- 
niu się do mieszkaala Racheli Leiden, skradziono 
102 dolarów i biżuteryę, wartosci 1,232.300 mk. 

HM 

Ludwik Wierzbicki rodem z Morawy zame- 
szkały w Nowym Sączu, wipadł na oryginalny 
Sposób oszukiwaałia ludzi. 

W iewyjaśniony snosób wszedł on w posia- 
danie książki kwesiacskizj ] zbierał datki na „od- 
nowienie* różnych kościoiów. Ofiarodaweom da- 
wał małowartoseiowe obrazki, a obiecywał, że 
na ich ,intencye“ będvie się msza odprawiać 
w owych kościołach. Datki te jednak Wierzbic- 
ki pobieraj tyko da siebie. ł 

Potwierdzenia i precząjki różnych gmin i ma: 
gistrat ów świadczą, że oszust ten Sporą część 
Maì opolski przejechał w tej ,kweście'”*. Ostate- 
cznie policya ujęła tego kwestarza po kiikumie- 
sięcznych jego ,wojażach”. Na Ag osa- 
dzono go w więzieniu sądowem w Nowym 
„| 


GSG FZ I. nagromadiiło się z czasem wiele kosztowno- 

ści i bizuteryi po które właściciele się nie zgła- 
szali i kióre w końcu byłyby przepadty na 
własność skarbu państwowego. Dowiedzieli się 
o tem adwokaci dr. Michał Żaderecki i dr. Lud- 
wik Rabner. Postanowii teży skorzystać z nada- 
rzającei sie gralki. Plan oszustwa ułożyli z nie- 
zwykłym sprytem. Dobrali sobie do spółki po- 
średnika handlowego Izraela Erba i rozdzielili 
między siebie role wr następujący sposób: Dr. 
Rabner wvgotowywał Erbowi pozwy do sądu o 
zwrot zdeponowanych kosztowności, przyczem 
Erb miał udawać, że rzeczy te kupił od właści 
cieli. W pozwach proponował Rabner, aby adw. 
dra Żadereckiego mianować kuratorem nicobec- 
nych włascicieli. 

Władze sądowe, mając wówczas nawał pracy, 
nie dostrzegły chytrego podstępu i zgadzały się 
na kuratelę Żadereckiego. Przy rozprawach są- 
dowych o zwrot depozytów Żaderecki zeznawał 
rzekomo na podstawie zbadanych dokumentów 
że Erb w istocie kupił te rzeczy u właścicieli 
iw ten sposób uzyskiwał wyroki przysądzające 
je Erbowi. 

Kosztowności tę, wśród których przeważały 
przedmioty złote i srebrne, o wartości kroci ty- 
sięcy, zabierał Żaderecki po egzekucy do swej 
kancelaryi i tam następował podział. 

Ponieważ interes szedi rieżle, więc oszukańcza 
spółka podjęła się także załatwiania spraw spad- 
kowych. Proceder był zupełnie taki sam. Jeżeli 
tralit stę jakis spadek, przy którym spadkobier- 
ców nie można było odnaleść, występował Erb, 
jako prawonabywca spadkowy, Rabner jako jego 


adwokat, Żaderecki jako kurator spadku. I do. 
trze byloby się uziało panom mecenasom, gdyby 
wydział depozytowy sądu nie byi zauważył pew- 
nych nieformalności przy podejmowaniu przed- 
miotów. Wszczęto natychmiast słedztwo i pano- 
wie obrońcy” znaleźli się wczoraj na ławie oska. 
rżonych. 

Rozprawa, do której powołano 21 świadków, 
toczy 'się przed! trybunałem orzekającym tutej- 
szego sądu karnero, 

—aŁE— 
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Spadek i warost marki polskiej 

Od kiłkunastu dni waluciarze pracowali nad 
zwyżką dolara. Wobec jego marka polska, po- 
dobnie jak matka niemfecka spadły niezwykle 
nisko. Ponieważ marka niemiecka była niżej no- 
towana, jak nasza marka domorośli giełdziarrze 
spodziewali się wkrótce zupałnego zrównania 
obu marek. Machinacye te były jednak nierealne 
i niczem nieumotywowaae tak w Polsce jako- 
też į w Niemczech  Dzianniki francuskie wiarost 
wskazywały, że Niemcy świadomi: obniżali kurs 
swej marki aby rzetomem bankructwem uzyskać 
ulgi przy płaceniu rat reparacy jnych, 

Wczoraj jednak marka potska wzrosła na war- 
tości około 750 punktów w stosunku do poprzed. 
niego dnia. Stosunek jej jednak do marki nis- 
mieckie; nia o wiele uległ zmianie. Czy wzrost 
ten utrzyma się dłużej, trudno przewidzieć, gdyż 
gra giełdowa zależna jest od mnóstwa zakułi- 
sowych juttyg i spekulacyi rekinów kapital tstycz- 
ny ch międzypańsiwowych. Spekułanci ci przez 
dłuższy czas grali na wzrost marki niemieckiej, 
zas w ostatnich miesiącach na wzrost koroay 
czeskiej, którą wyśrubowano do niezwykłej wy- 
sokości. 

Przemysłowcy chwałą sobie niski kurs wałuty, 
sprzyjający sprzedaży wyrobów za granicę. Dla 
dobra ogółu i skarbu zloty Środek jest niezbędnia 
potrzebny, gdyż nadmierne wahania w górę czy 
w dół wprowadzają zamęt w stosunki gospo- 
darcze, powiększajf drożyznę lub powodują bez- 
robocie, jak obecnie w Czechach. 

Wezoraj na giełdzie oficyalnej we Lwowie 
piacono za 1 dolara 9250—9500, «wol. kanad. 9250, 
marki niem. 3'25-—8*75, leje rum. 50—53, franki 
franc. 740, fr. belg. 670 fr. szwaje. 1800, floreny 


hoiend. 3900, kor. czeskie 325, kor. austr. stempi, 
012, ft. szterl. 45.000 mkp. 
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Sprawy wyborcze ' | 
KOMITET WYBORCZY REJ. I Wzywa się 
towo Kicznera Józefa, Stauhera, (ralla, Górni- 
ka, Salika, Dednarskiego, Kazkiowicza, Picho- 
cińskiego, Zydaczewskiego, Kilarskiego, Cygani- 
ka, Zębeckiego, Bembena, Laszkiewicza, Ce 
daszka, Majchra i Osińskiego na posiedzenie ka- 
mitetu wyborczego rejonu f., które lą: się 
we czwartek dnia L2.. pazacierniia b. r. w !0- 
kalu przy ul. Ormiańskiej I, 2. IL. p. — Sprawy 
ważne. Ubecność wszystkich towarzyszy þeg- 
warunkowo konieczna. 
Stan. Klimek, sekr. Kaz. Górnik przew. 
x REJON IX. Zaprasza się wszystkich Tową- 
rzyszy Komitetu wyborczego na M, posiedzenie, 
które odbędzie się w czwartek 12 bm. o godz. 


7 wiecz. w lokalu organizacyi rzezników przy 
ul. Żoikiewskiej 42. 
Sekretarz: Przewodniczący: 
Sakel. x Henryk Weledvixer. 
Zast. sekr.: t Zast przewodn.. 
Lechia’. Ludwik Szczuwaczyńsył. 


x BUMITET WYBORCZY BE P. 5. W ai- 
WANDÓWCE. Wzywa się wszystkich członków 
Komitetu wyborczego z Lewandówki na posis- 
dzenie, kióre odbędzie się dnia 12. pażdzieTnika 
(czwariek) o godz. 6-tej wieczór w Domu Ludo. 
wym T. 5. L. w Lewandówcee. 

Komitet. 
— wa 


Inserujcie w „Dzienniku Ludowym“, 


W sprawach tego działu 
Gdmostić się należy do 
Kemisyi Związku Kas 
chorych Małopolski 1 
laska — — — 


| LWÓW 
1 ul. Kopernika |. 26, li. p. i 
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Dział poświęcony sprawom oechreny i ubezpieczeniu pracujących. 


Nr. 280 
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Wychodzi ! 
ram na tydzień 
"e isko organ 


Komisyi Związku Kas‘ 
dla chorych. 


Nieuzasadnione Świadczenia. 


De$artament ubezpieczeń społecznych _ polecił 
Kasom, aby przesyłały protokoly wszystkich po- 
siedzeń w odpisach do Departamentu. Przeglą- 
dając te prolokoły przychodzi Departament czę- 
stokroć do przekonania, że Kasy w wielu wy- 
padkach przekraczają, Rvój zakres działania | 
świadczą więcej, aniżeli wolno. Nadto uczynił 
Departament spostrzeżenie, że wydatki niektóre 
nie należą do zakresu świądczeń, niz mają uza- 
sadnienia w ustawie. 

Ponieważ w każdym takim wypadku obok 
zarządzenia do Kasy skierowanego, także Zwią- 
zek otrzymuje uwiadomienie, uważamy za nasz 
obowiazek zwrócić Kasom uwagę na wszystko to, 
2zegv czynić nie wolno, a co wedle przesłanych 
nam uwiadomień Kasy uchwalają. ý 

Zaczniemy od wydatków nie mających nic 
xspólnego z 5wiadczeniami a w ustawie nieuza- 
sadnionych. Kasa uchwała swojemu przewodni- 
czącemu znacznej wysokości, powiedzmy 120.000 
czy 209.000 remuneracyi. Remuneracya ta, jest 
raz tak, raz inaczej uzasadnioną ale zawsze jest 
to wynagrodzenie za czynności, które zasadniczo 
muszą być bezpłatnie i honorowo pełnione. Je- 
żeli przewodniczący Zarządu traci czas, poświę: 
conv sprawom Kasy, a jest równocześnie ubez 
pieczonym, to na podstawie przedłożonego do- 
wodu otrzyma zwrot faktycznie utraconego za- 
rokku, jakoteż może otrzymać zwrot faktyczale 
poniesionych kosztów podróży. ($ 106 statutu). 
Innych odszkodowań lub wynagrodzen przewodni- 
czącemu Kasy przyznawać nie wolno. Wszędzie 
tam, gdzie Zarząd takie remuneracye przyznał 
Depariament polecił uchwałę wstrzymać, kwot 
przyznanych nie wyłacić, a gdyby je już: wypłaco- 
no, od tych którzy je pobrali, ządać zwrotu, 
shoćby nawet drogą sądową. Wobec wyraźnego 
arzmienia statutu i ustawy, zwracamy uwagę Kas 
aby podobnych uchwał nie wykonywano a naj- 
lepiej nie proponowano nawet. Pamietać trze- 
sa stale i ciągle, że członkowie ZarząGu spraw u- 
ją swój urząd jako honorowy, i że także uchwala- 
nie nadmiernych kwot jako odszkodowania za 
wydatki poniesione skutkiem >posiedzen Zarządu 
jest niedopuszczalne. Jeżeli n. p. czytamy w pro- 
tokole jednej z Kas, że za udział w posiedzeniu 
uchwala się dia członków Zarządu 20.000 mk. 
przyznając za zwrot kosztów! podróży z sąsie- 
dniej miejscowości (koleją) | za stratę czasu na 
posiedzenie 7.000 mk} i za samą stratę: czasu in 
nym po 3.000 mk. to jesteśmy przekonani że u 
* chwaiono za wiele i ni2 odpowiednio do brzmie- 
nia ustawy. Zaznaczamy, że tych 20.000 mk. po. 
braio 4 czionków Zarzążu. 

Zwracając się teraz do świadczeń musimy 
przypomnieć, że Kasa udziela wiadczenia za- 
warte w $ 26. statutu. Następujące §Ẹ siła 
lu od 27 do 59 włącznie pouczają jak, kieay i 
komu te świadczenia przyznać należy. Czego w 
tych $$ nie ma, tego świadczyć nie wolno, chyba, 
że Kasa może już skorzystać z art. 34. ustawy i 
ustanowi pewne nadzwyczajne świadczenia: 

Tylko w wyjatkowych, »agłych wypadkach, 
może chory członek Kasy żądać zwrotu kosztów 
leczenia u innego lekarza. Ni: wolno jednak z 


tego przepisu ustawy wysnuć inne obowiązki Ka-* 


sy, nie wolno n. p. żądać od Kasy aby wypła- 
cia komuś koszta leczenia po za obrębem Kasy. 
watego, że chory pojechat dò Lwowa i tam mu 
ekagz nakazał leczyć się we Wiednit. Nie uczy- 
nił tego lekarz kasowy, nie przyzwolił na to Za- 
rząd, więc już się takiemu choremu ale nie na 
leży, ałe jeszcze bardziej trzeba mu tego odmó- 
wić, gdy on żąda przez osoby trzecie aby mu 
erzysłano pieniądze na leczenie do Wiednia. Nie 
Gość więc, że udał się na leczenie bez wiedzy Ka- 
sy, bez jej przyzwolenia ale żąda jeszcze przy- 
znańia kosztów tego leczenia z góry, bez przed- 
siaGania jasiegokoln iex rachunku, a Kasa mu 
to przyznaje, ba — nawet Go rąk jego żony wy- 
płaca. Nie dziw więc, że Zarząd otrzymał pole- 


cenie odebraż te pieniądze względnie zagroże- 
nie, że Zarząd własnymi funduszami ewentual- 
nie to pokryje. 

Pani X. urzędniczka instytucy! finansowej do- 
staje polecenie wyjazdu do miejsca kąpiełow ego. 
Pomijając okoliczność, że ta Pani dłuższy czas 
Lyia w zajęciu a na dya tygodnie przed poda. 
niem o wyjazd dopiero została zgłoszoną do 
Kasy, to Zarząd o ile może być rzeczywiście hoj- 
nym przyznać mogłby tej Pani najwyżej zasiłek 
w wysokości płacy ustawowej, no i kszta podróży 
UI. klasą do miejsca kąpielowego, chociaż wła- 
ściwie i na to brak już uzasadnienia w ustawie. 
Suma, któraby się tej Pani należała już wedłe 
tych hojnych wymiarów: wynosiiaby 16.000 mk. 
w sfosunku do wysokości kwoty, na którą jest 
| ubezpieczona. Kwotę tę winien Zarząd posłać 
„jej do miejsca kąpielowego, jeżeli przyszle z 
| tamtąd! poświadczenie istotnego pobytu i lo w 
dwóch ratach za dwoma osobnemi poświadcze 
niami. Ale Zarząd jest jeszcze hojniejszy, On 
przyznaje petentce, z różnych prywatnych wzglę - 
dów, z góry do wypłaty 40.000 mk. Czyż się po- 
tem można dziwić, że władze nadzorcze doma- 
gają się skrupulatnych protokołów, aby mogły 
zahamować taką zbylnią hojność Zarządu. 

Świadczenia dla rodzin są najczęściej przy- 
czyną zarzutów, jakie spotykają Zarządy. Za- 
rządy He chcą zrozumieć, że wolno tylko to 
świadczyć co jest wymienione w $ 43 statutu a 
nadto niczego więcej dawać nie wolno. Wedle 
tego paragrafu Kasa może tylko w gotówce dać 
połowę zasilku dla karmiących, zapłacić leczenie 
szpitalne wedie taksy kasowej, przez 13 tygodni 
jakoteż wypłacić zasilek pogrzebowy. lnaych 
świadczeń pieniężnych członkom rodziny dawać 
nie wołno. Zwracamy uwagę, że świadczenia dla 
członków rodziny, mogą nastąpić tylka wtedy, 
jeżeli ten członek rodziny był w Kasis zgłoszo- 
nym. Dla niezgłoszonych cztonków rodziny koniz- 
cznem jest najpierw przeprowadzenie zgłosze- 
nia, skonstatowanie przez organa kasowe, że to 
zgłoszenie jest uzasadnione a potem dopiero mo- 
gą się rozpocząć świacczenia. Matka wdowa, po- 
| bierająca emeryturę po zmariym mężu, ojciec po- 
|siacający realność, chociażby zresztą istotare by- 
li na utrzymaniu syna, nie mogą pobierać świad- 
czeń, bo nie są na wyłącznem utrzymaniu lego 
syna. Chłopiec, który na gminnej łące dla grupy 
sąsiadów choćby za drobnem wynagrodzeniem 
pasie gęsi, podlega ubezpieczeniu i nie może 
byś uważanym za członka rodziny.” 

Uprawnieni do świadczeń kasowych ezton- 
kowie rodziny nie mają przedewszystkiem prawa 
do zasiłków na wyjazd. Jeżeli więc Rasa żonie 
członka, lub choremu synowi przyznaje zasiłek 
¡na wyjazd z tytułu że on jest członkiem rodziny, 
vLezzieczonego, to jej tego nie wolno. Tembar- 
dziej nie wolno przyznawać na takie cele z góry 
ryczałty i io wysokie ryczałty jax n. p. 60.000 
80.000 mk. I nie ma w tem wcale nie Gziwnega, 
że w tavich wybackach władza nadzorcza u- 
chyla postanowienia zarządu i to co wypłacono 
w dcić każe względnie ściągnąć przymusowo. Je- 
żeli Kasa już daleko chce i5ć w swoich świadcze- 
niach, to może członkowi rodziny, będącemu z 
połecenia ldkarza kasowego na leczeniu po za o- 
trębem Kasy przyznać w myśl artykulu 37. ust. 
Il. ustawy 213 zasiiku dziennego przypadające. 
go ubezpieczonemu jako zwrot za lekarza i leki 
i to tylko za te dnie, w których istolnie korzy- 
siano z pomocy tekarskiej. Jeżeli więc n. p. żona 
członka Kasy przebywa w Krynicy, gdzie mniej 
więcej co 10 cni udaje się do lekarza a pobyt ta- 
ki trwa zwykle miesiąc, to można jej zwrócić 3 
razy po 28 czienneuo zasiłku ubezpieczonego 
jako zwrot kosztów za lekarza i leki. 

Członek powołał do pologu u swej żony puza- 
kasowego lekarza i zapłacit mu 150.000 mk Kasa 
odćmówiia mu zwrotu tej kwoty. Qa sie odniósł 
powtórnię do Zarządu (prawdopodobnie po od. 
powiedniem spreparowaniu członków Zarządu) i 
| Zarząd wtedy mu przyznaje tę kwotę, czy jakąś 


pre~ 


jej część. Władza nadzorcza uchyla tę uchwałę 
bo od uchwały Zarządu odwołać się należy do 
Komisyi rozjemczej a nie powtórnie do Zarządu. 

Żacytowaliśmy cały szereg zasystowanych 
przez wladze nadzorcze uchwał w tym celu, aby 
Żarzący Kas, miały wytyczne wedle których sto- 
sować się należy. - 

— eoe 


. . . 
Jak nasi pracodawcy rozumieją usfawę? 

Kontrolor kasowy zapisał u p. posła Daw ita 
Abrahamowicza w Krasowie gajowych i dozor- 
ców rolnych. Pan Dawid Abrahamowicz wystoso- 
wał z tej przyczyny następujące pismo do Za- 
rządu powiatowej Kasy chorych we iwowie: 
„Ustawa z bia 19. maja 1920 r. o obowiązkowem 
ubespieczeniu na wypadek choroby nie nakła- 
da tego obowiązku na dozorców (Gajowych), le- 
snych, tudzież rolnych. 

W ustępie bowiem II. artykułu UL najwyra- 
źniej są wymieniżri Gozorcy, za których nałożony 
jest obowiązek nateżenia do Kasy chorych a nia 
ma tam wzmianki o dozorcach lesnych i rol- 
nych. W ustępie zań szóstym tego artykułu na- 
łożony jest obowiązek należenia do Kasy chorych 
robotników: i pracowrixów leśnych! rolnych. Do- 
zorca zaż lasowy tak zwany gajowy nie jest ani 
robolnikiem łasowym ani pracownikiem, bo ten- 
że nie pracuje w lesie, lecz wyłącznie nadzoruje 
las, więc jest niejako po'lsyą lasową. Pracowni- 
kiem lasowym jest len, ktory pracuje przy szkól- 
kach leśnych czyści chwasty, kopie lub oczysz- 
cza rowy. Natomiast robotnikiem leśnym jest ten, 
ktory ‘rakie drzewk i t. d. 

Zwracam przeto Świelnemu Zarządowi nade- 
słane Go Krasowa a wczoraj mnie dopiero dore 
czone farty czionków jako nieprawnie wydłane, 
i nieodpowiadające wyrażaym postanowieniom 
ustawy. 

Przy tej sposobności pozwolę sobie uczyni? 
pewną uwagę i zapytanie. 

Pierwszą uwagą jest lo, że nie zgodne jest 
z prawdą potwierdzenie l. 867, z 10. 7, 1922, rze- 
komo, a wice przezemwie jaso lirmę podane. 
Taniego potwierdzenia bowiem nie wycawałem 
i jest fikcyą. 

Drugą uwagą jest niesłychane interpretowa- 
sa r. Ustawa o ubezpieczeniu ehorych niz 
jest ustawą podatkową lecz ustawą o wzajemnych 
świadczeniach. Jasimż prawem nakładane są na 
podlegającego ubezpieczeniu opłaty za czas, gdy 
wzajemne te świadczenia niż wesziy w Życie, ba 
Kasa chorych jeszeze pociąganego do zapłaty nie 
miała jeszcze na liścia swych członków. Horren- 
dum! A w końcu zapytanie: 

Czy wbrew poslaaowieniom ustawy, chłopi 
wolni są od ubezpieczenia w Kasie chorych? 

Wiacomo bowiem powszech'i., że nie opla- 
cają ani centa do Kasy chorych i że wyłącznie 
obszary Gworskie prześlacowane są tymi opla- 
tami, bez najmniejszych dla tychże ubezniaczo- 
nych korzyści. 

Całe to gospodarstwo ulegnia i musi uledz 
daleko idącym zmianom! 

Z wyrazami poważania 
Dawid Abrahamowicz 
Minister St poseł Sejmu‘, 

Dosłownie zacytowaliśmy pismo Pana Ministra 
Stana | posła Sejmu, pismo, które nam przysłała 
Powiatowa Kasa chorych we Lwowie, z zapyta- 
niem co ocpowiedzi:ż temu Panu. Kasie chorych 
radzimy, aby panu Abrahamowiczowi przysłała 
Gobrze skorygowaną ustawę, z ktorej Dy’ wy: 
czytał, że wszyscy pracujący I żyjący z swego 
zarobku podlegają ubezpieczeniu na wypadek 
choroby od dnia, w kiórym wslępili do pracy, 
bez względu ma to, czy ich pracodawca zgłosił, 
czy nie. Następnie radzimy powiatowej Kasie 
chorych we Lwowie, aby pismo to przesłała da 
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Ministerstwa pracy i opieki społecznej, z prośbą, 
by dla P. T, posłów urządzono kurs, na którym 
by ich nauczono, jakie znaczeniż mają ustawy 
przez nich uchwalane. 

Rozumiemy, że obszarv dworskie nie mogą 
się pogodzić z myślą, że i do nich odnoszą się 
ustawy zwłaszcza p. Abrahamowicz jdst jeszcze 
zabytkiem z tych czasów, kiedy u gracie ob- 
szaru dworskiego kończyły się m! zapisy prawa a 
ząatzynaiv się przywileje. Wprawi laiż I dzisiaj są 
uprzywilejowane ze. ale właśnie z listu p. A- 
brabamowicza widzimy, jak go to boii, że dziś 
nie jego sfera jest uprzywilejowaną, bo sam 
przyznaje, że przyw ilejami cieszą się chiopi. 

istotnie „całe gospodarstwo będzie musiało 
uledz daleko idącym zmianom“ jak to słysznie 
powiaża p. Abrahamowicz, ale mamy nadzieję, że 
te zmiazy nie pójdą w tym kisrunku, w którym 
idą życzenia m. Abrahamowicza, ale w tierun- 
ku potrzeb pracujących, w, kierunku sprawiedii- 
wości społecznej. 
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WYSTAWA PRZEMYSŁU I ROLNICTWA 
W KATOWICACH, W związku z opinią, wvpos 
wiedzianą na ostainiem posiedzeniu Rady prze- 
mysłowo-handiowej, robione są przygotowania 
do urządzenia wystawy wytwórcow przemysłu 
i rolnictwa, produkowanych z jeinej strony w 
Polsce, a z drugiej strony na G. Siąsku. Celem 
wystawy jest zorganizowanie jaknajrychiejsze 
łączności gospodarczej między Polską a G. Słą, 
skiem, która dotychczas z powodu nieznajomo- 
ści terenów pod względem handlowym z jednej 
strony była bardzo słaba. Mini:terstwo skarbu 
przeznaczyło już 10 milionów kredytu na pier- 
wsze roboty przygotowawcze do wysiawy. Wy- 
stawa ta ma się odbyć w Katowicach w pier- 
wszych dniach grudniu. 


WYWÓZ POLSKIEGO DRZEWA DO FRAN. 
CYI. Na rynku francuskim daje się obecnie od- 
czuwać brak drzewa konstrukcyjnego. Jakkol- 
wiek bowiem Niemcy uzyskaly we Francy! na 
swoje drzewo taryfę celną minimalną, nia są je- 
dnak w stanie pokryć zapotrzecowania rynku 
francuskiego. Że zaś ze względów walutowych 
i da drzewa skandynawskiego rynek francuski 
jest zamknięły, otwiera się dla eksporterów pot- 


skich możność współudziału w zaopatrywania 
*zniszczonych departamentów mi Siną 
wprawdzie konkurencyę stanowiś będzie zige- 


wne drzewo Estonii, która w %wieżo zawartej u. 
mowie handlowej z Francyą, uzyskała podobnie 
jak i Polska — dla części materyału drzewnego 
taryfę minimalną, dla reszty zań tylko zniża 
procentową. Mimo to warunki eksportu, zwia 
szcza belek świerkowych i sosnowych Są obecri 
bardzo pomyślne. 


PRIDI! 


w najświetniejszam wykonaniu 


W PIATEK, 1 


1060 ubrań męskich zima 
Zwracamy uwagę naszym szanownym P. T. Odbiorcom, że otrzymaliśmy olbrzymi 
transport znakomitych ciepłych ubrań z materyalów wełnianych w rozmaitych 
inabardzo trwałych i dobrych dodatkach i oddajemy te ubrania tylko kaś 
jedynczo po okazyjnie Rizkiej cenie po 1 Mp. 24.64PP— za ubranie. , 


Po SY SRLAD ODZIEŻY pasa Mike 


KCYE STRKOWE 


„DZIENNIK LUDOWE” 


dyr, S. M Gimpel 
| zagiattońska 11. | 11. | 


Zgromadzenie wyborcze w Skolem. 


W niedzielę dnia 8 bm. odbyło się u nas 
zgromadzenie w rynku pod gołem niebem. Mi- 
mo deszczu zebrało się około 409 osób. Zebra- 
nie zagaił tow. Morańczuk. Na przew. wybrano 
tow. Bukowskiego, na sekr. tow. Warwarka. 
Do zehranveh przemawiali około 2 godziny 
tow. Inwał i Markowski z Borysławia i Suchar- 
ski ze Stryja, ktorzy przedstawili zebranym co 
chcą polscy socyalisci, jakiej chcą Polski i ja- 
kich praw dla iudzi pracy. 

Rezolucya przedstawiona przez przewodni- 
ezącego opiewała: Zebrani na zgromadzeniu w 
Skolem w dniu 8 października uehwalają glo- 
sować na listę Nr. 9 oraz dołożyć wszelkich 
starań, aby jaknajwięcej głosów w dniu 5 listos 
pada padło na kandydatów socyalistycznych. 
Rezolucyę z zapałem przyjęto jednogłośnie. 
Robotnicy w Skolem do niedawna niezor- 
ganizowani, ohcenie mają piękną organizacyę 
zawodową i polityeżną PPS. 

Dotychczas z miasta Skolego i okolicy byli 
panowie posłowie Lewicey, Petruszewicze i inni, 
którzy się nietylko nie starali o los robotnika 
ale nawet nigdy zgromadzenia dla robotników 
nie zrobili. 


nikami panowały nicch posłuży następujący 
fakt: ` 
Stolarzowi Bandurowiczowi przed rokiem 


obcięła maszyna 4 palce u ręki. Człowiek len 
do dzis chory otrzymywał za cały czas swojej 
choroby przez 258 dni zasiłek z kasy chorych 
w Stryju. Z czego len cziowiek ma żyć, to ni- 
kogo nie chchodzi. Nie dziwnego, że robotnik 
musi głosować w dniu 5 listopada na Nr. 2, to 
jest na tych, którzy chcą aby na wypadek ta- 
kich nieszczęść robotnik nie zginął z głodu. 

ERIEIN ZETE TEG, STTWY DE 


Kowal zawnił a chcą ślusarza 
powiesić, 

Stryj w pzździerniku. 
Z powodu poniszczenia urządzeń na gazowe 
światło w wozach osobowych daje się tak zwa- 
„kaganki” z paraliną Na każdy wóz osoba- 
wy przypada od 3 do 6 kaganków. Ponieważ 
| konduktor obsluguje 3 do £ wozy, przeto w 
dama konduktora znajduje się do 24 kaganków. 


| eony 


wych à 


We czwartek 12 pażdzierniha o g. 730 wiecz. 


4; = 
Momiany wdowiec 
operetka w trzech aktach Wohlmana. 
Bilety wcześniej do nabycia w domu ponczoch „KAHANE“ ulica Jagiellońska 11, od godz. 6 tej przy kasie te atru 


I dziwnego, 


Ep. 247000— 


ołascha (tok Km w 


Gościnne Występv artysty w. ZYLBERBERGA. 


Prem era! W piątek. 13 X o godz. 7'30 w 
Kobieta kfira zabiła 


sztuka w 5 akt z prologiem į „Spiłogiem 5 
GARRICKSA, tłum, 1 reż. W. Zytberbery. 


Światło to znane jest podróżnym, że przeważ- 
nie umieszczane po półkach ww stolikach poza 
stawia na twarzach slady w formie sadzys Nie 
że podróżni nie wiedząc o tem, że 
konduktor odpowiada za te kaganki, jak rów- 
nież nie wiedząc, że do tych pudełek blasza- 
nych powtórnie nalewa się parafiny, zazwyczaj 
wyrzucają przez okno kopcąe się przy końcu 
kaganki. Konduktor zaś nie może na każdy 
kaganek zwracać uwagi. Wskutek tego po każ- 


dem ukończeniu służby brakuje kilka kagan- 
ków. Wiedzą o tem stacye, ponieważ na każ- 


dem miejscu poniewiera się dosyć próżnych 
tych blaszanych pudełek. 

Ale od czegoż rozum p. Mydlarskiego. Roze 
wiązał Sdamon sprawęę 1. wydał wyrok, że 
wszyscy kierownicy pociągów mają zapłacić za 


| brakujące kaganki po 60 mkp. za sztukę, cho- 


Jakie zaś stosunki między pracow | wędziła, 


ciaż całą foremkę można kupić za 20 mkp. 
Mimo tego wyroku salomonowego zwracamy 
się do dyrekcyi z prośbą, aby zarządzenie ta 
zniosła. Zaś p. Mydiarskiego zapraszamy, ażeby 
na jedną turę zabawił się w konduktora, a 
przekona się czy można takie wyroki dawać, 
a najlepiej będzie naprawić światło gazowe, 
aby za drogie pieniądze publiczność się nie 


Interęsowani. 


Sprawy partyjne. 


* BACZNOŚĆ TOWARZYSZE! W piątek 13 
bm. © godz. 5 po południu w Domu Ludowym 
w Borysłąwiu odbędzie się posłedzenie wSzysi- 
kich mężów zaufania organizacy! zawodowych i 
członków wyborczych obwodowych Komitetów 
R BĘ S. 


* ZEBRANIE PARTYJNE w BORYSŁAWIU. 
W niedzielę 15 bm. © godz. 10 przed południem 
w Domu Ludowym w Borysławiu odbędzie się 
zebranie członków P. P. 5. Towarzysze i To- 
waszyszki! Jawcie się wszyscy! — Rada Robot- 
nita P. P. S. w Bocysiawit. 


1000 mk ? 


CORPS DE BALLET 


z solistami w nowych kreacyach. 


UŻY 


kupiles już mar 
kę Wyborczą za 


13 października 19232 


GALOWE PRZEDSTAWIENIE 


z udziałem całego cyrkowego zespolu w Cyrku A. Cinisellego (pi. Bema). 


NOWA TRESURA 
CZTERECH KONI 


SIŁACZ 
AKROBATA 


N CZŁOWIEK PRZEJECHANY 


SAMOCHÓD Z OŚMIO 


PRZEZ 
MA OSOBAMI 


BIM _ a PRODUKCYE 
BOM 12 PIESKOW 


Cały dochód przeznaczony na fundusz wdów i sierot po dziennikarzach polskich 


` 


„DZIENNIK LUDOWY” 


 Saakóż na sezon. jesienny i zimowy : _ 
Materjały odzieżowe w wielkim wyborze i najprzednejszych gatunkach. jako to: 


~Z ELE N Y ra palta zimowe, ragłany, płaszcze, kostjamy 
: i suknie damskie — jakoteż ubrania męskie. 


„FLANELE, BARCHANY, PŁOTNA na bieliznę i (za -- zeliry i WSypy. 
CHUSTKI ZIMOW -, PLEDY i t. p. 1500 


Miejsca sprzedaży: Dom towarowy wiasny Lwów, Szpitalna 1 (róg Kazimierzowskiej) Magazyny na 1. kła i Szatnia w parterze od rroaru. 
A ik Lwów, u Ra aimee 20 parter. — Sprzedaż detajlicznai hurtowna dla Kønsumów, Kólek rolniczych, Kooperatyw i t. p. 


WS KONCERT MUZYKI SAŁONOWEJ CODZIENNIE. "SRR 
Ki +| ocos OGŁOSZENIA. | 4 «| NF 


J. A, Baczewski w Zwiesieniu koło Lwowa hestawraty d oal Dil I. Manga, piar Marjat l i Hatel Francuski 


; Jl pierwszorzędne oblady i poza (0) Kajaki porze. 1382 
poszukuje kobiet do mycia flaszek i robotnic do fab- O a o 


ryki likierów. — Zgłoszenia we fabryce w Zniesieniu. | Go NI wk. mkwoW "uv a sów ai 2 | 
W 0 TORRE WIESZ "EC E CZCE: h poleca ze | 
k mowi cie | (i | | (l | Ai vye 
TARE | POŁANIBRE PŁYTY J | sadit Ma ia (W MI JI Ni | BIEGI UR - skłądu - 
S gramofonowe i patefonowe i 1413 w Dzienniku dynamo-motory, agregaty lz" 3 „Br zażone z dyna- 
KUPUJE i WYMIENIA Ludowym. 140 momaszyną od 1—55 HP. 


HALNIA IMMERGLOCK Lwów, ul Jagienka 17. | arm Marjan Leikert. Lwów. u. Lindego 2 


48 ARKI” , pocztowe do kolekcii, polskie, za- 


graniczne, zbiory, zapasy kupuje 


KRSH UDZIRŁOWA 


kooperatywnej spółki gospodarczej. przemysłowej, | 
handlowej i ubezpieczeniowej 


DRUKARZY i POKREWNYCH ZAWODÓW 
we ILWWÓW [75, 


kooperatrywy zareje:tr. z ogr. odpow. zawiadamia 
swych członków iż 


Walne Zgromadzenie 


ODBĘDZIE SIĘ 

w niedzielę dnia 2l-go pażdziernika b. r. 
O GODZ. 10. PRZEDPOŁ. 

w sali Brukarzy „OGNISKO uł. Piekarska 18 


z następującym porządkiem dziennym : 


ORYGINALNE VACUUM O:L 42 


OLIWĘ RUTOMOBILOWĄ poleca : 


HIL BADIAN. Lwów” Janowska 24. 


| 


1382 Eug. A. SZCZERBAN 
w ARK Lwów, ul. Wronowska 10. 


Robotnice poszukiwane * 45 
do fabryki lutek i bihułek Sakramentek 16. 
FRBRYRA LINIE RÓWI KOSECKICH 


BPOBZUKUJEZŻ 


PALRACZA kwalii fikowanego. 


Zgłoszema osobiste codziennie oprócz niedzieli i świąt 
Tris 10—12 przedpoł we PRN" na Lewandówce. 


M. med. WŁADYSŁAW COLONIA 


| Blacha miedziana -- Rury miedziane 
3 | blacha mosiężna --- Rury mosiężne 
r | Blacha o otowiana --- Rury ołowiane 


Cyna angielską 


jakoteż inne metale zawsze na składzie 
we Lwowie u firmy 


i Odczytanie protokolu z ost Walnego Zgroma- 
JE | SPART“ ul. Kościuszki 8. 
2, Sprawozdi tnie z rachunków za I. półrocze 1922, 
ordynuje ulica Wołyńska 15 3. Sprawozdanie Komisyi Rewizyjnej, Telefon 7O8. | 
(naprzeciw rogatki Żółkiewskiej). 4 sia do wiadomości składu członków Rady p 
adzorczej 


135 


an 


. Wniosek Rady Nadzorczej na Rae di 


Park ROBIĘ, SZ” do „iiwa wę Stampilie wyborcze! 


6. Przyjęcie regulaminu. 1411 M dla ai je sim wykonuje w przeciągu kijku 
1. Wnioski i interpelacje. | 


3 f Bodzir najta IZB jr lg vieti 1 
M razie braku kompletu ońbędzie się Walne jabrglca Si B. Weiss LWÓW. Sykętię UJ , 
Zgromadzenie powtórnie w tym samym dniu o godz, kauczukowych. 136% 
M-tej, a uchwały powzięte będą prawomocne. W. AKP 


Sekretarz: Prezes Rady Nadzorczej: 
Syniuta, Pawlikowski. 


Specjalista chorób skórnych i wenerycznych 
Dr. J. MUND 00,750, "0 
34 Lwów, Asnyka 1 (róg Pańskiej. 
CHOROBY oops sania a 
Dr. FRISCH ulica Wałowa IŁ SFTZTW. BEFOĄ TREE ZPA TBV TR TOTENA ZERA 

EE 4 CES a RE — ih SÓW posiada zawsze na składzie: 
STARMPELIE wonne” 20 | Rok zatożcnia 1981. b, | PAPIERY WSZELKIEGO RODZAJU i FORMATU. PR 
p 4 6 g. P 5 j ||PĘZYBony DRUKARSKIE: Rygały, szufle, wier- | 
Urmi 1. Goldgeier wów put) | „Alojzy sflibner 
uma 


szowniki i L p, 
„Lwów, Rynek 38 


|. ng pz BE BAG O ay TCA W a i ah A 
= 


~ 


GRAFIKA“ Marek Seide 
LWÓW, HL. KOŁŁĄTAEJE 5 (w podwórzu) 


MASZYNY DRUKARSKIE, masy do wałków, farby i 
drukarskie i t. p. ? 


q NWA JWG l Zastępstwo na W odlewni czcionek i linii mo. 
Lekarz chorób wene- 1242 poleca j siężnych P LBAUMA we WIEDNIU, 
rycznych i skórnych Dr. A. MADEL swe oba u « by =» 3 artykuły *: zastępstwo na wschodnią Małopolskę fabryki przy- = 
42 ordynuje od 12—1 i ad 3-5 pop: e SZA + n IROA S j | 


borów drukarskich T. Kal i Ska w Poznaniu 


N 


SMArv, benzyne, szczotkurskie EE 
PLAC HAILICKI 7 (NAD KAWIARNI MA, CE LER M A SR PEWAG SZ i = 


rzekonajcie się jak tanio na I. pietrze! 
a E A T 


bo na 


[pietrze | SGHULZ i MUNZER” Lwów, ul, Halicka 12, |. piątro. | pietrze. | 


Zastępca naczelnego redakt. i rex redaktor odpowiedzialny: JAN SZCZ SZCZYREK. — Drukiera Artura Gal dh dmana we | Lwowie, u. Sykstuska 19, tet. nr. 874 
3 © 


/ 


